
D. 16 kw ietnia  1835. C Z W A.
G ubern ium  a u str  jackie w zy w a 
m agistra t k rak o w sk i do u ło ż ę -  '
u ia now ej o rd y n acy i d la  tak  ’ ~

nazw anej w ted y  szk o ły  ry c e r -  
sk o -s trzc lcck u u  r. i8o5.

H is z p a n  j a .  Nad granicą fran-
cuzką ciągle pogłoska biega, ze n a ­
c z e ln i k  karolistowskiej Junty  W Bl- 
skai mocno się poi oznił z Don K ar— 
losem i z tego powodu widział się 
z Miną w Pam pelonie Stosownie do 
rozkazu ministra wojny , zostanie 
w  starej Kastylii utworzony korpus 
rezerw ow y z a o  tysięcy, ludzi pod 
dowództwem jenerała Sartos de la 
Hera. Środki sprężyste nakazane 
przez ministra wojny dow odzą, iż 
postanowiano położyć koniec domo­
wej wojnie w północnych prow in- 
cyach,

—  M adryt i3  marca ( z  l i ­
stu). Od dni i4  żyjem y między trw o­
gą i nadzieją śród niepewności, któ­
rą  niepodobna opisać. Po zgiełku kar­
naw ałowym  nastąpiła groźna zapo­
wiedź innego, i now y, może stano­
w czy  akt wielkiej dram y przekształ­
cenia tego nieszczęsnego kraju rozwi­
nie się przed naszemi oczami. Role 
jednak będą zmienione, gdyż do­
świadczenie nauczyło, źe dotąd jeźli 
nie z ły m , przynajmniej nieszczęśli­
w ym  aktorom były  oddane. Tej o- 
koliczności, brakowi energii w  jene­
rałach stojących na czele prow incyj, 
szczupłym zasiłkom, które nawet 
nie w porę dosyłano, nareszcie ska­

li T E K Pismo to kosztu je  k w a r ta ł-
n ie z łp . 6 i w s c h o d z i c o -

4 dziennie (w y jąw szy  niedzie­
lę i św ięta u roczyste)

• po  p o łu d n iu .

mieniałemu systeinatowi naczelnika 
m inisterjum , przypisać należy, iż 
to, co  było z początku ruchaw ką, za­
mieniło się teraz w potęgę, która swe 
wojska rozstawiła na całym półw y­
spie Now y minister wojny od obję­
cia w ładzy , rozwija dotąd nieznaną 
sprężystość, całe dnie i nocy poświę­
ca zatrudnieniom, organizuje wojsko 
i czynną arm ią chce podnieść do 6  o 
tysięcy żołnierza. W zd ro w iu  M i n y  
już niepokłada nadziei, dla tego uda 
się do Burgos i sam obejmie naczel­
ne dowodztwo —  Surową karność 
przyw rócił w  wojsku, i 4  podofice­
rów  natychmiast rozstrzelać kazał za 
namawianie żołnierzy do ucieczki—-  
Jenerał K oruow a, który odszedł z 4 
tysiącami żołnierzy do wojska M iny, 
bawiąc W M adrycie, codziennie się 
w idyw ał z posłem angielskim i fran- 
cnzkim; jest on m łody, utalentowa­
n y , żyw y i sprężysty , niektórzy za­
powiadają w  nim Napoleona dla H i ­
szpanii. Mina zamówił W  Anglii 7 0  
tysięcy sztuk broni dla gw ardyi na- 
l-odowej. Sejm zniósł praw o, które 
uwalniało od podatków kom sum pcyj- 
nych duchowieństwo świeckie i za­
konne. Około Toledo przesuwają 
się liczne bandy K arolistów , tak źe 
nikt się nie waży wyjść za bramy
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m ia s ta ;  k ro lo w a  w ięc ,  k tó ra  chciała 
w y je c h a ć  do A ra n ju e z ,  m n s i  pozo ­
stać w M a d ry c ie ,  bo minister  w o j­
n y  odm ow ił  jej dostatecznej s t r a ż y , 
g d y ż  cała załoga M a d ry tu  w ysz ła  do 
p ó łn o c n y ch  p row incy j .  D n ia  7 M a r ­
ca se jm  jednozgodnie  u c h w a l i ł  i 5o 
m il jonów  flollai ów  na p o p ie ra n ie  w oj­
n y .  M artinez  ma w kró tce  opuścić p r e ­
zesostwo m in is trów . Se jm  polega na 
s p r ę ż y s ty m  m inistrze  w o jn y .  % po­
w o d u  spóźnionego  w y k o n a n ia  p r a w a  
o g w a r d y i  n a rodow ej ,  se jm  m ia ł  ż y ­
w e  ro z p r a w y  z m in is tram i .  T ł u m  ci­
s n ą c y c h  się w id z ó w  p łc i obojej do 
izb  s e jm o w y c h  b y ł  n ad z w y c z a jn y ,n ie  
ty lk o  n a  g a le r ja c h  p rze zn ac zo n y c h  
d la p u b l ic z n o ś c i , ale w  sam ej sali o- 
b ra d .  D a m y  p o z a jm o w a ły  loże z  to­
w a r z y s z ą c y m i  sobie k a w a le ra m i  tak 
d a le c e , źe  zagran iczn i posłow ie m ie j­
sca niemieli. —< P a n  T r u e b a  Cosio 
p ie rw s z y  głos z a b ra ł  i m ó w i ł  za p e -  
t y c y ą  do k ró lo w ej  o spieszne o rg a n i­
z o w a n ie  g w a r d y i ,  w sp ie ra jąc  się na 
t e m , źe  n ad z w y c z a jn e  okolicżnosci 
w y m a g a ją  n a d z w y c z a jn y c h  śro d k ó w .  
W  p o c h le b n y m  o b raz ie  k r a ju ,  k tó r y  
skreśl ił  p rezes  m in is tró w ,  w id z ia ł  r a ­
czej ta len t  p o e t y ,  n iż p ra w d ę .  „ M y , , 
r z e k ł ,  nie w id z im y  słabego s tronn i­
c tw o  , ale t rw o ż ą c e  i p o tę ż n e , w id z i ­
m y  ludzi z  p o s ta n o w ien iem  raczej zg i­
n ą ć  na  spustoszonych  p o la c h ,  jak się 
poddać i uznać  k ró lo w an ie  Izabelli I I.“  
O b w in ia ł  r z ą d  o b ra k  energii  i p ło n n ą  

ojaźń dem agogicznej a n a r c h i i ,  źe 
® ce po jednać s tro n n ic tw a ,  k tó re  t y l -  

0 o śmierć lub życ ie  w a lc z ą .  M in i -  
o\Me o d w o łu ją  się do pocz w ó rn e g o

p r z y m i e r z a ,  lecz k a ż d y  H isz p an  wde 
n a  czem się kończą  takie  p rz y m ie rz a .  
P o czw ó rn e  jest ty lko  cackiem , ale nie 
ś io d k ie m  do ukończen ia  w o ju y  i  
św ia d c z y  o sm u tn y m  stanie H isz p a ­
nii  , ze  az cz te ry  pańs tw a z ł ą c z y ły  
się na pokonan ie  , kogo? jednego p r e ­
te n d e n ta ,  którego w  początku  gars t­
ka g renad je rów  pobić  m o g ła“, W y ­
p ad e k  ty c h  ro z p r a w  b y ł  m im o  woli 
m in i s t r ó w ,  i se jm  u ch w a l i ł  p rośbę 
do  k r ó lo w e j , a b y  nakaza ła  spieszną 
organ izac ją  g w a r d y i  w  ca łem  p a ń ­
s tw ie ,  co też nas tąpiło . ( g . A  )  

P o ł g a ł  j a . '  O k rę t  p o r tu g a lsk i  
„ D o n  Joao‘ k tó ry  w y p ły n ą ł  na  m o ­
r ze  ś r ó d z ie m n e , dla strzeżenia p o r ­
tó w  p ań s tw  w ło s k ic h ,  z k tó r y c h  b y  
w y p r a w a  M igue lis lów  nas tąp ić  m o ­
g ła  , po  k ró tk ie m  pobycie  p r z y  G e ­
n u i ,  zaczą ł  ko ło w ać  p r z y  L iv o r n o  i 
C iv ita  V e c h ia ,  ppźniej w róci  do G e ­
nui. W i a r o g o d n e  lis ty  d o n o sz ą ,  i e  
M igueliśc i pos trada li  odw agę , i źe sam  
D o n  M iguel n ie m a  o  czem  p rz e d s ię ­
w z ią ć  w y p r a w y .  Bogaci jednak  M i­
gueliści pok łada ją  nadzie je  na H isz p a ­
nii i sp raw ie  D o n  K a r lo sa ,  k tó r ą  p ie -  
n ią d z m i  i in n y m  sposobem  w sp ie ra ­
j ą — S ejm  por tugalsk i  pos tanow ił  od­
dalić ze s łu ż b y  publicznej w szy s lk ie  
o soby  s p rz y ja ją c e  D on  M ig u e lo w i.—  

—  G aze ta  Times m ó w i :  „ K to  
w id z ia ł  L iz b o n ę  p rzed  5 m ies iącam i,  
i te raz ją  zn o w u  o g lą d a ,  zupełnie o d ­
m ie n n ą  u j r z y  tę stolicę. N i k t  ju ż  n ie -  
dozna jeobelg  na  ulicy dla p o l i ty cz n y ch  
o p in i j .  S t ro n n ic y  z m a r łe g o  D o n  P e -  
d ra  dali sobie s łow o a b y  zapom nieć  
przeszłość  d la n ich  b o le sn ą ,  a p r z y -
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najmniej udawać że zapomnieli. Rząd 
bez wszelkiego zamętu wszedł na 
drogę konstytucyjną i z niej niezbo- 
czy. Xiąże August gorliwie się zaj­
muję sprawami państwa, ile może i 
powinien. Robią to spostrzeżenie za­
szczytne dla jego charakteru, iż z ró -  
w ną dobrocią , jak z innemi, obcho­
dzi się z dwiema ministrami, którzy 
byli przeciwni jego małżeństwu z 
królową Zwiedza wszystkie insty- 
tuta , wypytuje się o szczegóły, aby 
poczynić stosowne ulepszenia. Jeszcze 
chw ilę cierpliwości, a znikną ślady 
dawnego spustoszenia i ucisku. Kró­
lowa i jej małżonek żyją w zupełnej 
zgodzie, która im obiecuje długie dni 
szczęśliwe. (fi.k )

— Z  dzis ie jsze j poczty. X ią -  
źe August (Leuchtenberg) zakoń­
czył życie 28 Marca. Mówią żego 
otruto. Zal i trwoga wcałym kraju 
z tego powodu jest niepodobna do 
opisania. ( g .p . s . )

Grecya. Znany  rozbójnik Kontu- 
bunizios znowu się pokazał; rząd na­
kazał polowanie na niego i wyzna­
czył 6 tysiący drachm za jego i je­
go towarzysza Kontrojanni głowę. Je- 

'  szcze ich nie schwytano, gdyż jak 
niektórzy zapewniają, Kontubunizios 
ma wiele pieniędzy, któremi sobie 
przyjaciół jedna. Oprócz tych i na 
granicach Rumelii rozbojów, w c a ­
łym  kraju panuje spokojriość. Król 
by wał na zabawach narodowych, któ­
re Anteńczycy wyprawiali w  świą­
tyni Tezeusza przy końcu karnawa­
łu. Król byw a co tydzień w  domu 
hr.  Armansperg, gdzie wszystkie pię­

kności i dowcipy ateńskie się zbiera­
ją. ^  (G .B .V . )

P russy. Dnia marca nad rzeką 
"Wesel nastąpiło uroczyste odsłonienie 
pomnika, który wystawiono na gro­
bach 11 pruskie!) oficerów, rozstrze­
lanych z rozkazu Napoleona dnia 16 
W rześnia  1809 r. ( g .b .v . )

Anegdota ly c ia  /. p. N .  F ra n ­
ciszka. Młody człowiek z dobrej fa­
milii prosił N. Cesarza o urząd któ­
ry  mu odmawiano. Przywodząc dłu­
gi nauki i wiadomości nabyte, uw a­
żał się zatem zdolniejszego dodyplo- 
macyi, źe rozumiał i mówił kilku 
językami umarłemi i żyjącemi. P o ­
dług niego, nienawiść i stronniczość 
jego nieprzyjaciół by ły  jedyną prze­
szkodą do awansu. N. Cesarz więc 
zapytuje go natychmiast połacinie, 
potem po włosku a nareszcie po fran- 
cuzku. Młody człowiek milczał, 
,,Zapew ne, rzekł Cesarz w  kilka mi­
nut, w  tej chwili straciłeś przy to ­
mność. Bądź odważny, dodał z d o ­
broc ią ,  i napisz mi cokolwiek w je­
dnym  z trzech języków , któremi 
mówiłem.“ Potem odwrócił się do 
przytomnych osób, i wrócił do kan­
dydata urzędu po znacznym prze­
ciągu czasu. Lecz i teraz milczał 
młody człowiek. „T o za nadto , za­
wołał surowo Cesarz. Nie tylko się 
chełpiłeś z talentów których nie po­
siadasz, lecz jeszcze spotwarzyłeś lu­
dzi, których cała wina jest ta że cię 
dobrze osądzili. Oddal się i tak dzia­
ła j ,  żebym cię nigdy nie spotkał/6

D aw ny autor P o lsk i, nieprzyjaciel



zby tków  radzi dla pomnożenia d o -  oznaczony literą S. jedynie ty lko w  
chodow  skarbu nakładać podatek na H and lu  jego,pod znakiem Srebrnej Ku  
B ia łogłow y , w  n a s tę p n y , cokol- H,  pod L iczbą 2 2 7 p rz y  Ulic v G ro d z -  
Wiek dziw ny sposob: „O d  każdej j e -  k ie j .Leczgdy podtakową literą bardzo 
dwabnej szaty , za którą się ogon w ie -  wiele fabrykowanego teraz spostrze 
cze, poboru z łp  4 ; od p ła szczy k a , gad się daje, w idzi się pow odow ał
u  którego przodki sobolowe, a pod 
wszystkiem niema nic zł. 6 (g d y ż ,  
m ów i au to r ,  lepiej barana kupid pod 
ca ły  dla ciepła, niż wyłogami świat 
grzad tylko, a grzbiet ziębić); od szaty 
otworzystej by cucha T u re c k a ,  czer-  
Wony złoty 1 ; od obroży  na s z y i , 
albo w indy  ze złotem i koronkam i 
(co  nic po nich) złotych 12 , te co się 
kud lą  (fryzują z francuzka)  zł. 9 , od 
b ram ek  kosz tow nym  kształtem robio** 
liych z pontałami zł.. 1 ; od p rz y p ra ­
w ianych  włosów po groszy 2 0 ;  od 
pokoszczanej ('malowanej) tw a rz y  zł. 
j  ; od patynek  haftowanych gr. 1 6 ;  
od kraszonych b rw i gr, i i ;  od ła ń ­
cuszka złp. 1 • od pontałów na szacie 
złp. 3 , od ubioru po Hiszpańsku złp 
1 0 ;  '  * -  -

ny m  donieść prześwietnej publiczno­
ści, i i  od dnia dzisiejszego w pom ie- 
n ionym  handlu przedawać się będzie 
tenże szuwax po tej samej cenie i w 
ty m  sam ym  gatunku, o p a t rz o n y H e r-  
bem i ety kietą angielską:^ /n ew  fo u n d  
E n g lis h  black b a ll in  one bu lk , 
p rzy lep ioną  na wierzchu puszki — 
C zym ę to jedynie  jako kęm m issan t  
ar tyku łu  w spomnjonego.aby się 0 do­
broci jego prześwietna publiczność 
lepiej jesęze przekonad raczyła .

( l v  ) Ferdynand Jaschke.
Podpisany uwiadomią szanowną publi­

czność , iż w tych dniach otrzymał „spis 
roślin w pomarańczami i szklarni ogrodu 
Medyckiego, wsi wGalicyi, cyrkule Prze­
myskim leżącej do sprzedania będących" 
który to spis za cenę jednego złp. nabyty 
J jvnz  11 n ip p n  m/hfłn • . i  J -i*7po włosku zł. 5: po francuzku ^ 7^  J niego może; tudzicz ze artykuły 

* • '    W tymże spisie oznaczone, zazł. 12, od przepalanych wódek do u- 
m y w an ia  lica gr. 6, od koszuli z t k a -  
niozkami - marszczonemi złp, 1 ;  od 
pończoszek czerw onych  gr. 2 4 ;  któ­
ra długo sy p ia ,  zapłaci złp. 1 ;  k tó ­
ra  m ężow i nie w ie rzy  zł 10 , która 
mężem rządzi zł 1 o ; która trefieniem 
czoło w y c ią g a ,  aby  za m łodą uszła 
z łp  10. i t. p .“

Podpisany ma zaszczyt zawiado­
mić prześw. publ. tutejszą, iż do dnia 
dzisiejszego znajdował się nowo w y -  
nahzreny szuwax angielski w m ass ie ,  
_ Puszkach blaszanych o k rą g ły c h ,

W  D 4 V J C A U S 1  A K A D E M I C K I E J ,  N A K Ł A D E M  W Y D A W C Y

, r- jogo pośre­
dnictwem zamówionemi i sprowadzonemi 
bydz mogą. Kraków d. 13 Kwict: R35 r.

. .  D .E . F riedlein .
Podajesię do Wiadomości iż wfabryce słom - 
kowych kapeluszy przy Ulicy Grodzkiej 
na pierwszem piętrze N. 3i. j'est świeży, 
modny 1 gustowny zapas różnego wyro­
bu] gatunków i koloru kaj eluszv, który 
sprzedawać się będzie po najpómiernicj- 
szej cenie. *

P rzyb: do Krakowa. Konkowski Woj­
ciech , Kwiatkowski Marcin z Polski.

O puścili K raków . Kan.ocki Maryan , 
Geltier znawca owiec do Galicyi. Łabęcki 
Kasper do Prus. Hóhlich Wilhelmina do 
Polski.
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Dzis w południe ciepła stopni 10.
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